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O D  A D M I N I S T R A C J I .

Z  poprzednim numerem ro zp o c zy­
namy drugie półrocze wydawnictwa. 
Prosimy o rychłe odnowienie prenu­
m eraty, a zarazem o nadesłanie w y ­
kazanych zaległości prennmeracyjnych.

Konserwatorstwo dla zabytków 
sztuki w Galicji.*)

„Czasopismo techniczne* w ycho­
dzący we Lwowie organ obu kra jo ­
wych T ow arzystw  technicznych, z po­
wodu podanej niedawne i przez nas 
pracy D ra  D e m e t r y k i e w i c z a  pod 
ty t. łO p ieka  praw na w A usliji dla zaby t­
ków sztuki i pomników historycznych *: 
zamieszcza w numerze 6. z 20 czerwca 
1885 r - następujący  a r ty k u ł:

Jedną z k w esty j m ających  don iosłe  zna­
czenie dla rozbudzen ia  trad y c ji narodow ej 
sz tu k i i p rzem y słu  je s t k o n se rw a to rs tw o  
a rty s ty cz n y ch  p o m n ik ó w  przeszłości. O sta tn ie  
dziesią tk i la t dow iod ły  w e F ran cji, W łoszech , 
a zw łaszcza  w N iem czech, że opieka nad 
zab y tk am i p rzeszłe j sz tu k i m a niepoślednie 
ekonom iczne  znaczenie. O na to  ob o k  innych  
d róg  w iod ła  do św ietnego  odbudow ania 
sm ak u  i licznych  tech n ik  a rty sty czn y ch , 
obecnego  p rzem y słu . K o n s e r w a t o r s t w o ,  
d z i a ł a l n o ś ć  m u z e ó w  p r z e m y s ł o ­
w y c h  i s z k o ł y  a r t y s t y c z n o - p r z e -  
m y s ł o w e g o  k i e r u n k u ,  b y ł y  o w ą  
t r ó j r a m i e n r ą  d ź w i g n i ą ,  k t ó r a  z d e ­

*) W iadomość o zjeżdzie archeologów poda. 
jem y poniżej w rubryce „W iad. pot.“ R.

c y d o w a ł a  o  d z i s i t j s z e m  s t a n o ­
w i s k u  a r t y s t y c z n y c h  r ę k o d z i e ł  
z a  g r a n i c a m i  n a s z e g o  k r a j u .  Z daje 
się w ięc, źe u nas sta ran ia  o  podniesienie 
sm aku , zw łaszcza w duchu narodow ej p rz e ­
szłości, nic b y ły b y  m arnem i, g d y b y  je p o ­
p a r ło  rzeczyw iste , czynne i czu jne k o n se r­
w ato rstw o . Ż e  n a s z e  g a l i c y j s k i e  
k o n s e r w a t o r s t w o  n i e  j e s t  r a k i e m ,  
w ina w tern zapew ne nie b rak u  dob re j woli 
ze s tro n y  ludzi, k tó ry m  poi uczono o b o ­
w iązk i k o n se rw ato ró w , lecz w ina częścią 
naszego niezbyt p rak ty c zn e g o  usposobien ia , 
n aszych  spo łecznych  sto sunków , a  m oże  
ta k ża  w ina organicznego  ustro ju  sam ej in s ty ­
tucji. T o  pew na, że p rz y k re g o  doznaje się 
uczucia, czy ta jąc w pub likacjach  centralnej 
kom isji w iedeńsk ie j uw agi o zupe łnym  b ra k u  
sp raw o zd ań  z k o n se rw a to rsk ich  czynności 
w Galicji. W y d a j e  s i ę ,  j a k  g d y b y  w 
k r a j u  n a s z y m  w ł a d z a  k o n s e r w a ­
t o r s k a  w c a l e  p o l a  d z i a ł a n i a  n i e  
m ia ł a. P o  k tó re jk o lw iek  s tro n ie  leży  w i­
na tak iego  stanu  rzeczy , nie u lega w ątp li­
w ości, że c z a s  j u ż  n a g l i ,  a ż e b y  z ł e  
o i l e  m o ż n o ś c i  u s u n ą ć .  Czas nagli 
tern bardz ie j, iż kw estja  galicy jsk iego  k o n ­
se rw a to rs tw a  nie p ierw szy  raz  w  n in ie jszym  
a r ty k u le  je s t p rzedm io tem  bliższego zasta ­
now ienia. O d czasu ja k  w n aszy ch  s to su n ­
kach  b u d ow lanych  zaczę ła  się ingerencja 
sz k o ły  in te ligen tnych  in ży n ieró w  i a rc h i­
te k tó w , w y k sz ta łco n y ch  um ie ję tn ie  za  g ra ­
nicą, ro s ło  w ich p rzek o n an iach  pod  w p ły ­
w em  zaw o d o w y ch  czynności uczucie p o trze ­
by  stan o w czy ch  zm ian w galicyjskiem  k o n ­
se rw ato rstw ie  n ie ruchom ych  pom ników . P r z y ­
pom inam y  sobie, że n a  p ie rw szy m  zjeździć 
techn ików  po lsk ich  w K ra k o w ie  m ia ła  być 
m iędzy  innem i p o ru szo n ą  ta k że  spraw a 
opieki nad  pom nikam i sztuki. N iestety, b ra k  
czasu  nie pozw olił w ów czas trak to w a ć  tej 
w ażnej g a łęz i cyw ilizacyjnego  gospodarstw a.

Od chwili ja k  archeo log ja  obudziła  
handel dziełam i ruchom em i p rzeszłe j sz tuk i, 
a  zw łaszcza  o d k ąd  tw o rzen ie  m uzeów  a r ty ­
styczno  p rzem y sło w y ch  oży w iło  ta rg  a rch e­

ologiczny, zaczęto  czuć m ocniej po trzebę  
ściślejszego p rzestrzeg an ia  p raw  k o n se rw a ­
to rsk ich , choćby  ty lk o  w  celu ch ron ien ia  

"pom ników  k rajow ej sz tuk i od ro zp raszan ia  
się za  g ran icą , a w łaściw ie w  celu skup ian ia  
ich w k ra jo w y ch  zb io rach  a rty s ty cz n o -p rze  
m yślow ego  ch a rak te ru .

T e  d w a k ie ru n k i k o n se rw ato rsk ich  
dążności zasługu ją  w ięc n a  g łęb sze  ro zp a­
trzen ie. J a k  dla rozw ażen ia  p ierw szego  w ła ­
ściw e by ło  m iejsce n a  zjeździe techn ików  
polsk icn , ta k  dla drug iego  o tw iera  się pole 
dyskusji na archeo log icznym  zjeździe we 
L w ow ie, k tó ry  m a w k ró tce  nastąp ić . D la 
tego  też  n a  c z a s i e  p o j a w i ł a  s i ę  m a ­
l e ń k a ,  a l e  n a d e r  c e n n a  p r a c a  d r .  
W ł o d z i m i e r z a  D e m e t r y k i e w i c z i -  
p. t. „O pieka p ra w n a  w  A ustrji dla zabytKÓw 
sz tu k i i pom ników  h is to ry c zn y c h  ze szcze- 
g ó łnem  uw zględnien iem  sto su n k ó w  galicyj­
sk ich* . J e s t  o n a  t e m  g o d n i e j s z a  
u w a g i ,  ż e  w n a j w y ż s z y c h  r e p r e ­
z e n t a n t a c h  n a s z e j  a u t o n o m j i  u -  
m i a ł a  w y w o ł a ć  z a j ę c i e  s i ę  l o s a m i  
k o n s e r w a t o r s k i e j  w ł a d z y  w  n a ­
s z y m  k r a j u .  P ra ca  p. D em etry k iew icza , 
pub likow ana n ied aw n o  w łam ach  „N ow ej 
R eform y* (w  K rak o w ie , tudzież „U rzęd n ik a  
i P ra w n ik a "  w e L w ow ie) leży p rzed  nam i 
ja k o  odb itk a  z ty c h  dzienn ików .

R ozg łos, jak iego  pow inna nab rać  słusznie 
p rzy  ob rad ach  a rcheo logów , w in ienby  jej 
u to ro w ać  Koniecznie d ro g ę  do najb liższego 
se jm u K rajow ego. M ów im y kon ieczn ie, gdyż 
tre ść  b ro szu rk i, p o ru sza jąc  p raw n ą  s tro n ę  
opieki nad p o m n ik am i sz tu k i w A ustrji, w y­
k azu je  n iedosta tk i ja k ie b y  usunąć n a leża ło , 
aby nasze k ra jo w e  k o n se rw a to rs tw o  m ogło  
jaw nie i sk u teczn ie  funkcjonow ać. W y k a ­
zu je bow iem  au to r, że  bolesne stanow isko , 
jak ie  Galicja zajm uje pod  ty m  w zg lędem  
w rzędzie  innych  prow incyj m onarch ji, n ie 
je s t w yn ik iem  upośledzenia ze  s trony  rządu , 
lecz rezu lta tem  b ra k u  kon tro li i in te resu  ze 
strony  opinji publicznej. R z e c z ą  j e s t  
w i ę c  p o ż ą d a n ą ,  a b y  t o w a r z y s t w a  
t e c h n i c z n e ,  k o n g r e s  a r c h e o l o g i e  z-
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n y  i s e j m  k r a j o w y  z w r ó c i ł y  u w a ­
g ę  n a  p r a c ę  dr .  W .  D e m e t r y k i e -
w i c z a .

W  końcu  pozw alam y  sobie w yrazić 
życzenie , by  sz an o w n y  au to r  ra c z y ł p u b licz­
ności w skazać  drogi, gdzie u s ta w y  k o n se r­
w ato rsk ie  w całej rozc iąg łości poznać  m o ­
żna, ja k o  też  ab y  p o pu la rnym  a rty k u łe m  
zechcia ł szersze  k o ła  zaznajom ić że z n a ­
czeniem , zadaniam i, h is to rją  konse i w atorsk ie j 
in sty tucji i p ra w n ą  w ładzą u r z ę d n i k ó w ,  
zw a n y ch  k o n se rw ato ra m i.

Nowa Izba deputowanych.

W e d łu g  z e s ta w ie n ia  d z ien n ik ó w  w ie ­
d eń sk ich  w n o w e j  I z b i e  d ep u to w an y ch  
z a s i a d a : 6 M in is tró w  w czynnej s łu żb ie  
i  5  M in is tró w  pozasłu żb o w y ch , 1 p o z a s łu ­
żbow y n ad zw y cza jn y  poseł, 1 po zasłu żb o w y  
sz e f  sekcji, 2 rad có w  d w o ru  p rzy  n a j­
w yższym  try b u n a le  sądow ym  i k asacy jn y m  
i 2 radców  dw oru  p rzy  try b u n a le  a d m in i­
s trac y jn y m , 2 czynnych  rad c ó w  dw oru  i 1 
po zasłużbow y , 2 p o zas łu żb o w y ch  radców  
p o se ls tw a , 1 p o zas łu żb o w y  k o n su l, 1 s ta  
ro s ta .  2 p rezy d en tó w  sądu  obw odow ego, 2 
rad c ó w  są d u  k ra jo w e g o  w yższego , 1 p o z a ­
służbow y n a d ra d c a  sk a rb o w y , l r a d c a  na 
m ie s tn ic tw a  w czynnej s łu żb ie  i 1 p o z a ­
służbow y, 1 ra d c a  s a n ita rn y , 3 rad c ó w  sądu  
kra jow ego , i k o m isa rz  p o w ia to w y , 1 au sk u l-  
ta n t  sądow y  (A lb e rt h r. S chonborn). D alej 
je sz c z e  ze s ta n u  u rz ę d n ic z e g o : 1 g en e ra ln y  
d y re k to r  kolei że lazn y ch , 1 p o zas łu żb o w y  
d y re k to r  ko le jow y, 1 ra d c a  le śn ic tw a , 1 
ra d c a  b u d o w n ic tw a , 1 s e k re ta rz  m a g is tra tu . 
1 s e k re ta rz  Iz b y  han d lo w ej, 1 d y re k to r  fa ­
b ry k i i 1 n a d in sp e k to r  cu k ro w n i.

S t a n  u r z ę d n i c z y  p rze to  re p re z e n  
to w a n y  j e s t  w now ej Iz b ie  p rze z  46 osób, 
m ia n o w ic ie : 37 u rzęd n ik ó w  p ań s tw o w y ch  
(z tych  24 w czy n n e j s łu ż b ie  a 13 p o z a ­
służbow ych), a  2 u rzę d n ik ó w  pub licznych  
i 7 p ry w a tn y c h .

O PRZYSZŁOŚCI
naszych młodych prawników.

n a p isa ł D r. J u lia n  Moreloiosld.*)

W  zeszycie styczniowym Przeglądu 
Polskiego z r. 1884 prof. Bobrzyński 
w artykule p t. „W  obronie ta len tu0 
poruszył kwestję przyszłości młodzieży 
prawniczej i rzucił kilka zdrowych m y­
śli. Do rozwiniętych tamże poglądów do­
daję ze względu na ważność sprawy 
następujące uwagi:

Aż do roku 1883 nie mieliśmy wia­
domości o prawdzi wym stanie rzeczy, 
a to dla braku cyfr statystycznych. Do-

*) A rtyku ł ten, umieszczony pierwotnie 
w zeszycie lutowym Przeglądu polsk. (wych. 
w Krakowie) z r. b. podajemy tu ta j z upo­
ważnienia Autora, tudzież Redakcji „Prz. p  “ . 
w przedświadczeniu, Że przedmiot w nim t r a ­
ktowany dla doniosłości swej pobudzi żywe nim 
zajęcie się ogółu naszych Czytelników,

Redakcja.

S t a n  n a u c z y c i e l  s k i  r e p re z e n to  
w an y  j e s t  p rz e z  22 członków , m ian o w ic ie : 
10 p ro feso rów  u n iw e rsy te tu , 7 p rofesorów  
g im n azja ln y ch  1 d y re k to ra  ak a d em ji h a n ­
dlow ej. 2 d y re k to ró w  sz k ó ł rea ln y c h , 1 dy 
r e k to r a  sem inarjum  n au czy c ie lsk ieg o  i  1 
p ro fe so ra  szkó ł rea ln y ch .

Do s ta n u  d u c h o w n e g o  należy  24 osób, 
m ia n o w ic ie : 18 w y zn a n ia  rz. Kat., 3 g r  
k a t.. 1 a r c h im a n d n  ta  k o n sy sto rja ln y , 1 su - 
p e r in te n d e n t i 1 rab in .

D alej należy  do now ego p a r la m e n tu : 
19 p rzem ysłow ców , 3 bank ierów , 4 kupców  
8 n o ta rju szó w , 41 ad w o k a tó w , 7 le k a rz y , 
1 a p te k a rz ,  3 d z ie n n ik a rz y , 1 in ż y n ie r  c y ­
w ilny, 120 w łaśc ic ie li dóbr, 41 w łaśc ic ie li 
rea ln o śc i, 6 p ry w a ty z u ją c y c h , 2 w łaśc ic ie li 
d ru k a rn i, 1 budow niczy, i fo to g ra f  i 1 k r a ­
w iec.

Z  351 w y b ran y ch , 103 p o s ia d a  ty tn l  
d o k to rsk i,  m ianow icie  78 ty tu ł  d o k to ra  
p raw , 11 filozofji, 11 m edycyny, 3 teologji.

Z  351 w ybranych  n a leży  132 do s ta n u  
sz lacheck iego . P o m ięd z y  innym i z a s ia d a  
w Iz b ie  dep u to w an y ch  5 k s ią ż ą t, 1 lan d g ra f, 
37 h ra b ió w  i 32 b aro n ó w  W dw óch o k r ę ­
gach  m uszą być je sz c z e  p rz e d s ię w z ię te  w y ­
bory  u z u p e łn ia ją c e .

Do ustawy kongrualnej.

Dziennik Ustaw Państwa z dnia 11.
b. m. ogłasza rozporządzenie ministerjum 
oświaty i finansów zawierające przepisy co 
do wprowadzenia w życie nowej nstawy 
kongrualnej Według tego rozporządzenia 
samoistni duszpasterze, których kongrua 
dochodami parafii („Seelsorgestatiou“) uie 
jest pokrytą. którzy zatem mają prawo 
żądać uzupełnienia dotacji z funduszu teli- 
gjnego, obowiązani są najdalej z końcem 
września 1885 r. złożyć w starostwie fasje 
dochodów połączonych ze swym urzędem. 
Rozporządzenie określa szczegółowo, w jakiej 
formie mają być te fasje składane. Naunie-

piero w ubiegłym roku ministerjum 
sprawiedliwości ogłosiło po raz pierw­
szy wykazy statystyczne, w których ze­
stawiono liczby kandydatów sądowni­
ctwa, adwokatury i notarjatu. Wykaz 
ten ogłoszony został w różnych czaso­
pismach, jako to: w numerze 15tym 
dziennika wiedeńskiego Zeitschrift fur 
Notariat und freiwiUige GericMsbarkeii) 
w numerze 113 Czasu, w numerze 7 2 wie­
deńskiej Gerichtszeitung i w numerze 41 
Gazety sądowej warszawskiej. C y f r y ,  
k t ó r e  n a  p o d s t a w i e  t e g o  w y k a ­
zu p o n i ż e j  z e s t a w i ę ,  p o u c z ą  rtas , 
że G a l i c j a  p o s i a d a  n a j w i ę k s z ą  
s t o s u n k o w o  l i c z b ę  p r a w n i k ó w  
wśród wszystkich prowincyja us^ryjackich.

Nadmienić muszę, że cyfry te od­
noszą się tylko do miodzieży, Która 
z końcem roku J 883 odbywała prak­
tykę sądową, adwokacką i notarjalną. 
Otóż liczba młodzieży poświęcającej się tej 
praktyce, wynosiła w G a l i c j i  zachodniej 
246, we wscbodnej 382, ogółem w G a l i -1

stu ic tw o  z b a d a  je , n a s tę p n ie  w zg lędn ie  z a ­
rz ą d z i u zu p e łn ien ie  za  pośredn ic tw em  or- 
d y n a r ja tu , poczem  w ydane będą rozo luc je , 
czy i ja k ie  u zu p e łn ie n ie  d o ta c ji m a od 1. 
s ty c z n ia  ro k u  1886, w zg lęd n ie  IBS'7 i 1888 
n as tą p ić . O d rezo lu c ji ta k ie j s łu ż y  d ro g a  
od w o łan ia  do m in is te rju m  o św ia ty  i w yznań .

Echa powyborcze

P M in ister w y zn a ń  i o św ia tv , jak  do ­
nosi Polit C o r r . p r z e s ła ł  n a s tę p u ją c y  r e ­
s k ry p t do w szy s tk ich  w ładz k .a jo w y c h :

P rzy  ostatnich wyborach do Rady państwa 
wyszło na jaw, iż nauczyciele takich szkół, 
których uczniowie m ają być nietylko kształcen i 
lecz i wychowywani, brali w sposób zbyt w i­
doczny udział w agitacji stronnictw , bądź to 
pozyskując głosy, bądź występując w ch a ra ­
kterze przewódzców politycznych. Nie mogę 
w żadnym razie pochwalić podobnego postępo­
wania, wychodzącego po za granice powołania, 
w którem przykład tak  potężnie oddziaływa 
na młodzież, ani też zaaprobować udziału  
w ruchu, wywierającego wpływ szkodliwy na 
cichą działalność szkoły. Zadanie bowiem szko­
ły, polegające na tem, aby mogły być jej ze 
spokojem powierzone dzieci wszystkich stron ­
nictw i każdej nar"dowości, utraciłoby swoje 
znaczenie, gdyby ci, którzy są powołani roz­
wijać bezstronnie sposób myślenia dorastającego 
pokolenia, a to przez zajmowanie go sprawam i 
naukowemi, sami rzucili się w w ir walki par­
tyjnej i tym sposobem dawali powód do kwe­
stionowania ich bezstronności w rzeczach 
partyjnych i narodowościowych. Chociaż daleki 
jestem  od tego, abym chciał od kogokolwiek 
wymagać, iżby przy wykonywaniu prawa przy­
sługującego mu jako obywatelowi państw a, 
ograniczał w łasną legalną swobodę, to przecież 
mogę spodziewać się, iż nauczyciele pomieniouej 
kategorji, przy wykonywaniu podobnego prawa, 
zechcą z właściwym taktem  unikać w szystkie ■ 
go, coby mogło zachwiać ich powagę, przy­
wiązanie i zaufanie, choćby ty lko części poru-

cj i  wschodniej 1 zachodniej 6 28, w A u- 
s t r j i  g ó r n e j ,  d o l n e j  i S o l n o g r o -  
dz i e ,  tj. w krajach tworzący h okręg 
sądu apelacyjnego wiedeńskiego 622, 
w C z e c h a c h  (okręg apelacyjny p ra ­
ski) 559, w M o r a w i e  i S z l ą s k u  
(okręg berneński) 213, w S t y r j i ,  Ka-  
r y n t j i  i K r a i n i e  (okr. gradeck' 181, 
w T y r o l u  i A r u l a n i i  (okręg in- 
szprucki) 77, w o k r ę g u  t r y e s t e ń -  
s k i m  44, w r - uk  o w i n i e  47,  w 
O a l m a c j i  71, —  ogółem 2442. —

Z tej ogólnej liczby kandydatów 
przypada na G a l i c j ę  25*71 °/0.

W stosunku do ludności przypada 
jeden kandydat sądownictwa, adwoka­
tury i notarjatu (ogółem), w okręgu 
apelacyjnym krakowskim na mieczkań- 
ców 8212, w Galicji wschodniej jeden 
kandydat na mieszkańców 10311, w o- 
kręgu wiedeńskim jeden kandydat na 
mieszkańców 5231, w berueńskiem je­
den kandydat na mieszkańców 12765, 
w gradeckim jeden kandydat na mie-
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czonej im młodzieży i wprowadzić ich w ko­
lizję z wysokiemi obowiązkami. W zywam przeto 
szkolne władze krajowe, aby zarządziły  co 
p o trz e b a , by zawiadomić o wyrażonem 
tu ta j oczekiwaniu personal nauczycielski szkół 
średnich i zakładów, należących do zakresu  szkół 
ludowych.

S Ą D O  W N I C T W O .

Dziwna procedura sądowa.

W  sp raw ac h  pub liczne j p rz 3’m usow ej 
sp rz e d a ż y  m a ją tk ó w  n ie ruchom ych  u ta r ła  
s ię  od daw ien d aw n a  w p ro ce d u rz e  są d o ­
w ej. p r a k ty k a  pod w zg lędem  u k ła d a n ia  
w aru n k ó w  lic y ta c y jn y c h  w tym  k ie ru n k u , 
iż  ro zp isy w a n o  je  w edle zgodnie ta k  p rze z  
in te reso w an y c h  j a k  i te ż  p rzez  sądy w sz y s t­
k ich  trz e c h  in s tan c y j p rz y ję ty c h , p ra w ie  
ró w n o b rzm iący ch  fo rm u la rzy , k tó re  o ile  
m ożności w y p e łn ia ły  zn a n e  k ażdem u  lu k i 
p ro ced u ry  i p rz y sp ie sz a ły  ś lim aczy  to k  
egzekuc ji.

W a ru n k i te  w żyły się  ta k  dalece w p ra  
k ty k ę  sądow ą, że zaw sze  p ra w ie  ró w n o - 
b rzm iąco  p rz e z  s tro n y  sądom  p rz e d k ła d a n e  
i p iz e z  n ie  p rzy jm ow ane by w ały , a nikom u 
o p ró cz  sp ek u lu jący ch  na zw ło k ę  nie w pad ło  
n a  m yśl, zasad n iczy ch  p rzec iw  tym  w a ru n ­
kom  rob ić  za rzu tó w .

Od n ied aw n eg o  dopiero  czasu  p ow zię ła  
chęć opozycji p rzec iw  ty m  p r a k ty k ą  u św ię ­
conym  zasadom  c. k. p ro k u ra to r ja  s k a rb o ­
w a, tw ie rd z ą c , że 11 y ta n t  pow in ien  być 
obow iązanym  ponosić  w sze lk ie  pod atk i i d a ­
n in y  rzą d o w e  ju ż  od dn ia  lic y ta c ji , a nie, 
ja k  d o tą d  byw ało , od d n ia  objęcia fizycznego 
p o siad an ia

W y n a la z łsz y  tę  za sa d ę , k tó ra  n aw iasem  
p o w ie d z ia w sz y ^ w  żadnej u s ta w ie  nie zn a j­
duje p o p arc ia , p o c z ę ła  c. k . p ro k u ra to r ja  
sk a rb o w a  żm udną p racę  w noszen ia  rek u rsó w  
od w sze lk ich  u ch w a ł licy tacy jnych , nie d ajac  
s ię  w cale z ra z ić  tern , że c. k. w y ższy  sąd

szkanców 11290, w Czechach jeden 
kandydat na mieszkańców 9y48, w Ty­
rolu i Arulanii jeden kandydat na mie­
szkańców 11851, w Tryeście jeden kan­
dydat na mieszkańców 14726, w bu­
kowinie jeden kandydat na mieszkań­
ców 12163, w Dalmacji jeden kandy­
dat na mieszkańców 6706.

Wielka przewaga procentu prawni­
ków w porównaniu z procentem ludno 
sci zachodzi w Austrji dolnej, gdyż 
nadwyżka procentu prawników wynosi 
tam i 1.83% .

Wszelko okręg sądu wiedeńskiego 
nie może służyć za miarę porównawczą, 
jestto bowiem okręg stolicy państwa, 
siedziby największego uniwersytetu, 
wszystkich władz centralnych i ludno­
ści milionowe;. Z ogólnej cyfry 628 
praktykantów sądowych , adwokackich 
i notarjalnych w Galicji, przypada na Ga­
licję wschodnią 382, na Galicję zachodnią 
246. W Galicji zachodniej liczba kan 
dydatów rzeczonych wynosi przeszło 10%

kra jo w y  w e L w ow ie  w szystk ie te  r e k u rs y  
bez sk u tk u  je j z w ra c a ł.

Je d y n ie  d la  u ła tw ie n ia  p ra c y  k a z a ła  
so b ie  c. k. p ro k u ra to r ja  sk a rb o w a  w y d ru  
kow ać fo rm u la rze  sw oich re k u rsó w , k tó re  
n a s tę p n ie  z tem  w ięk szą  p ilnośc ią  p rzec iw  
uchw ałom  lic y ta cy jn y m  c. k. sądów  w nosi, 
zm ien ia ją c  ty lk o  n o m en k la tu rę  sp ra w y . C. 
k. w y ższy  są d  k ra jo w y  zaś, id ą c  za słu  
sznem  zdan iem  p ie rw szy ch  in s ta n c y j, a  w i­
dząc, że ty le k ro ć  c. k. p ro k u ra to r ji sk a rk o - 
wej udzie lone po u czen ia  nie sk u tk u ją , k a z a ł 
so b ie  ta k ż e  w y d ru k o w ać s ta łą  u ch w a łę , 
k tó rą , zm ien ia ją c  ty lko  d a tę  i im ię sp raw y , 
pow yższe d ru k o w a n e  re k u rsa  od rzu ca .

O czy w iśc ie , ze żad en  z re k u rsó w  ty c h  
nie kończy  się  n a  tem , ty lk o  s p ra w a  w ę­
d ru je  znow u na m ocy d rukow anego  egzem ­
p la rza  re k u rsu  c. k. p ro k u ra to r], sk a rb o w ej 
do c. k . n a jw y ższeg o  try b u n a łu  i dopiero  
z ta m d tą d  p rzychodzi o sta teczn ie  ro z s trz y ­
g n ię tą  — lecz  j a k ?  oto n a  ko rzy ść  z d a n ia
c. k p ro k u ra to r ji.

S k u te k  j e s t  za tem  ten,_ że n ab y w c a  
n ieruchom ości od d n ia  lic y ta c ji ponosić m usi 
c ię ż a r  p o d a tk ó w  bez w zględu na to, ze co 
na jm n ie j je sz c z e  ze 2 la ta  czekać  m usi n ą  
o d d an ie  mu p o s ia d an ia  i poży tk u  z m a­
ją tk u , tym  czasem  oczyw iśc ie  p raw ie  c a ł ­
kiem  zru jn o w an eg o .

N ie w chodzim y tu  w m o tyw a u ch w a ł 
sądow ych , gdyż te  p rz e z  inne p ism a facho 
we i s to w a rz y sz e n ia  p raw n ic ze  dosadn ie  
om ów ione z o s ta ły . Z aznaczam y  ty lk o , iż 
do tąd  w szy scy  p raw n ic y  ua to  s ię  z g a d z a ­
ją , że ro z s trz y g n ięc ia  najw yższego  sądu  
w żadnym  k ie ru n k u  a n i te o re ty czn ie , an i 
p rak ty c z n ie  u za sa d n ić  się  nie dadzą.

Z ap y ta ć  je d y n ie  m usim y, ja k ie  sk u tk i 
m o ra ln e  i m a te r ja ln e  wy w rzeć m usi podobna 
p ra k ty k a , te m b a rd z ie j, że ta k  c. k. p ro k u ­
r a to r ja  sk a rb o w a , ja k o te ż  w szy s tk ie  t r z y  
in s ta n c je  sądow e p rz y  sw ojem  s to ją , i n ik t 
u s tą p ić  nie chce, że za te m  pow yż podany  
p rz e b ie g  w ycierp ieć  m usi k aż d a  sp ra w a , 
od p o czą tk u  do końca.

S k u tk i w obydw óch  k ie ru n k a c h  s ą  u jem ne,

ogólnej liczby 2.422 wszystkich kandy­
datów sądownictwa, adwokatury i no- 
tarjatu  w całej Przedlitawji. Ponieważ 
zaś ludność Galicji zachodniej wynosi 
tylko 9 T 2 %  ludności całej Przedlita- 
wji, przeto oczywistą jest rzeczą, że 
w o k r ę g u  s ą d u  a p e l a c y j n e g o  
k r a k o w s k i  eg o i s t n i e j e  p r z e ­
w a g a  p r o c e n t u  p r a w n i k ó w  
p o w y ż s z y c h  t r z e c h  k a t e g o r y j  
n a d  p r o c e n t e m  l u d n o ś c i .  
Nadwyżka ta wynosząca 0 '95%  dowo­
dzi, że w okręgu sądu wyższego kra­
kowskiego zanadto wielki zastęp mło­
dzieży sztuka Karjery w sądownictwie, 
adwokaturze i notarjacie1)..

Ogólna cyfra 246 kandydatów 
w okręgu sądu krajowego wyższego 
k r a k o w s k i e g o  mieści w sobie:

praktykantów sąaowych 82, kan-

*) Prócz tego istnieje nadwyżka p rocen­
tu kandydatów  praw a w Solnogrodzie (0 .12"/0)
i w Dalmacji (0.76 °/0),

P o s tę p o w a n ie  ta k ie  me p rzy c zy n ia  się  
do pow agi najw yższych  w ład z  sąd o w y ch , 
gdyż p rz e d s ta w ia  s ię  ja k o , c ią g ła  w a lk a  
w ład z , m in is te rs tw o  sp ra w ie d liw o śc i zaś 
o w alce te j n ic  nie w ie, lub  te ż  w ied z ieć  
n ie  m a czasu .

Ze s tro n y  m a te r ja ln e j za ś  ta k ie  p o ­
stępow an ie  po ciąg a  za  sobą n ie zm ie rn e  
szkody, albow iem  pom ijając zw ło k ę  w eg z e ­
ku cji, deprecjonu je w arto ść  m a ją tk ó w  n ie ­
ruchom ych  p rzy n a jm n ie j o 10 do 15 p ic ., 
gdyż ku p ic ie l w idząc swuj obow iązek  o p ła ­
ca n ia  p o d a tk o w  od dn ia lic y ta c ji sądow ej, 
a  b ęd ą c  p raw ie  pew nym , że do p o siad an ia  
w n a jlep szy m  raz ie  nie d o stan ie  się  p rzed  
dw om a la ty , w y d a te k  n ie ty lk o  ten , ale 
w edle za sa d  ekonom ji da leko  n a w e t w yższą  
k w o tę  od w arto śc i o d trąc i i o ty le  m niej 
ofiaruje.

K re d y t h ipo teczny  o trzy m u je  za tem  
cios do tk liw y . O byśm y ju ż  raz  dożyli owej 
refo rm y u s ta w  sądow ych , n ad  k tó r ą  l a t  
k ilk a n aśc ie  p racu jem y , a k tó re j p rzec ież  w y­
p raco w ać  nie m ożem y! Gaz. N a r .

O d  r e d a k c j i .  Wiadomo nam, że re -  
knrsy owe wnosi c, k. prokuratorja skarb n 
w skutek wyraźnego rozporządzenia c. k. m i­
nisterstw ! skarbu, które wnoszenie ich w k a ­
żdym tauim  wypadkn nakazało. —  Dowiadu­
jemy się także, że c. k. p rokuratorja  skarbu 
w.ypracowała i od sienie m inisterstwu skarbn 
przedłożyła bardzo starannie i gruntownie u - 
mouywowane przedstaw ienie przeciw powyższemu 
rozporządzenin ministerjalnem u, —- a ciekaw i- 
śray bardzo, czy odniesie ono skutek zamierzony.

P rak ty k a  tabularna.
Zu-sady orzeczeń tiajw. Tryb. sądowego.

24. [Do §. 30. ust. hip.]. — Ż e pretensja h i­
poteczna obciążona je s t prawem nadzastawu, 
nie przeszkadza udzieleniu pierw szeństwa na 
rzecz innej wierzytelności hipotecznej, gdy 
§. 30 n. hip nie je s t ograniczony do pretensyj 
nieobciążonych. — (Orz. n. T r, s z 17. lutego

dydatów adwokackich 93, kandydatów 
notarjalnych 71.

W  okręgu sądu wyższego N e w ­
s k i e g o ,  a mianowicie w G a l i c j i  
w s c h o d n i e j ,  ogólna liczba 382 
mieś-i w sobie:

praktykantów sądowych 96, kan­
dydatów adwokackich 139, kandydatów 
notarialnych 147.

Prócz tego w B u k o w i n i e  było 
17 praktykantów sądowy-,h, 27 kandy­
datów adwokatury i 3 kandydatów no- 
tarjatu, czyli 47 kandydatów praw a2).

Liczba kandydatów powyższych 
trzech kategoryj równoważy się mniej- 
więcej w okręgu krakowskim, przeci­
wnie zaś w Galicji wschodniej, liczba 
kandydatów adwokatury i notarjatu jest 
znacznie większą od liczby praktykantów

2)  Przez wyraz „kandydatów  p raw a“ ro­
zumiemy praktykanków  sądowych i koncypjen- 
tów notarjalnych oraz adwokackich w odróż­
nieniu od kandydatów adm inistracji, t . j. nrzę- 
dów adm inistracyjnych.



1885 r. 1. 1718. —  Zft f Not. N. 18 z 
r . 1885).

25. [Do §§>. 32 i 87  ust. hip.] —  Gdy doku­
m ent w księdze pabl. ju ż  je s t wpisany, do do­
datkowego wpisu jakiegokolw iek praw a z tegoż 
dokamentn dla jednej ze stron kontraktujących 
płynącego wcale nicpotrzeba ponownego przed­
łożenia oryginału (§. 87. u. h.), lecz w ystarcza 
załączyć odpis jego. Nie potrzeba także oso­
bnego przyzwolenia na ten nowy wpis hipote­
czny (§. 33 b. u st h.), jak  skoro w dokumen 
cie owym mieści się zezwolenie na wpis hipot. 
wszelkich w ogóle praw  i obowiązków z do­
kum entu tego wynikających, zwłaszcza jeżeli 
zezwolenie to nieogranicza się do wpisn praw  
li tylko jednej strony dotyczących. — (Orz. 
n. Tr. s z 31. mar^a 1805 r. 1. 3671. — 
G er Z tg  N. 41 z r. 1885).

26. [Do §. 33. lit  c i 38. lit c. ust. hip.]. 
Na skuteczność prenotacji praw a zastaw u dla 
opłaty prawnej wcale nie wpływa zaniechane do­
ręczenie odnośnego wezwauia płatniczego, gdy 
nie rozchodzi się o zapłatę należytości, lecz
0 jej ubezpieczenie, k tóra według dek. kanc, 
ndw. z 24 paźdz. 1806 r  N. 789 Zb. pr. s.
1 §. 38 lit. c u st hip. na żądanie władzy na 
rzecz skarbu państw a z urzędu powinna być 
dozwoloną —  (Orz. n. T r. s z 5. czerwca 
1883 r. 1. 6604. —  P rz . s. i adm. N. 20 
z r. 1885).

27. [— ] W edług §. 38. l i t  c. u st hip. wez­
wanie płatnicze na którego podstawie wpi3 prawa 
zastaw u dla należytości skarb, może być do­
zw olony^, nie koniecznie musi być prawo- 
mocnem, lecz w ystarczy w ykazać, że takowe po 
myśli przepisów  należytościowych może być 
wykonanem. Wykonalność zaś wezwania pła­
tniczego wynika już z uskutecznionego onegoż 
doręczenia (§. 60 ust. nai.), gdyż rekurs od wy 
m iara należytości wniesiony nie powstrzymuje 
je j ściągnięcia (§. 78 u. nal.) . O ileby się tedy 
rozchodziło o usprawiedliwienie uzyskanej pre­
notacji praw a zastaw u, to tę  również według 
§. 41. lit. b ust. nal. jako ju ż  przez doręcze­
niem wezw. płatn. usprawiedliw ioną uważać 
należy. —  (O rz. n. T r. s. z 22. stycznia 1785 r. 
1 14552. — P rz . s i a. N. 20 z r. 1885).

28. [Do § .̂ 77 i 78 u. hip.]. —  Przepis §. 78

sądowych; — zważywszy zaś, że zn a­
czny zastęp praktykantów -sądowych 
przechodzi z czasem do adwokatury 
i notarjatu, przychodzimy do wniosku 
że w zawodzie adwokackim i notarjalnym 
w okręgu lwowskim zagraża obawa hi- 
perprodukcji.

Przepełnienie istnieje także i w są­
dach ; — wprawd/ie w całej Galicji 
liczba kandydatów adwokackich wynosi 
232, kandydatów notarjatu 218, a prak­
tykantów sądowych jest najmniej, bo 178; 
wszelako muszę zwrócić uwagę na tę 
okoliczność, że liczby powyższe nie o- 
bejmują wcale auskultantów, jako nale­
żących do kategorji urzędników. Aby 
atoli mieć prawdziwe wyobrażenie o prze­
pełnieniu w szeregach młodzieży zawo­
dowi sądowniczemu oddającej się, należy 
także uwzględnić cyfry auskultantów 
bezpłatnych i płatnych. Otóż według sze- 
matyzmu galicyjskiego z ubiegłego roku, 
w okręgu sądu wyższego l w o w s k i e g o  
istnieje 193 posad auskultantów, z tych

u. h . jest wyjątkiem  z pod reguły §. 77 u. 
h., nie można go tedy z analogji stosować do 
wypadku, w którym  udziela się praw a zastaw u 
w drodze egzekucji. — (Orz. n. T r. s. z 24. 
września 1884 r. 1. 9618. — Ger H . N. 16. 
z r. 1885).

29. [Do §. 87. u. hip.]. Prosząc o intabulację 
na podstawie dekre tu  przyznania spadku, nie 
potrzeba dołączać testam entu (§. 87 u. h.), a to 
tern mniej wówczas, gdy wnosi się podanie 
u sędziego spadkowego, u którego się także te ­
stam ent znajdaje, a który go tedy, rozstrzy ­
gając podanie, z urzędu uwzględnić musi, — 
(Orz. n. T r. s. z dn. 14 lutego 1883 r. 1. 
1127 —  G er H . N. 14 z r. 1885).

A D M I N I S T R A C J A .  
Podwyższenie opłat dyetarjuszów.

C zytam y w w ied. „B eam ten  Z e i tu n g 11.
S tatystyczne dochodzenia wykazały, że 

dyetarjusze u w ł a d z  p o l i t y c z n y c h  zt,- 
zatrudnieni powodują razem wzięci ogólny wy 
datek  dwu miljonów ż łr Dwie trzecie części 
tej sumy wypadają tylko na dyurnistów, którzy 
są zajęci przy urzędach m i n i s t e r s t w u  
s p r a w i e d l i w o ś c i  podległych Sprawozda 
nia zażądane od dyrekcyj protokołów, reg istra- 
tu r i expedytów wykazały fak t, że dyetarju ­
sze zatrudnieni przy  urzędach, m inisterstwu 
h a n  d l  u podlegających, szczególnie przy pocz­
towych kasach oszcędności względnie najlepiej 
są opłacani. Po tych najlepsze pobierają płace 
dyecarjusze przy  sądach wyższych instancyj 
i przy władzach centralnych, k tórzy  pobierają 
dyurnum zwyż 1 złr. 50 ct. Najgorzej opła­
cani są dyurniści przy s ą d a c h  p o w i a t o ­
w y c h ,  którzy" stosunkowo najwyższy kon tyn­
gen t dyurnistów  przy władzach państwowych 
w ogóle zatrudnionych dostarczają i przeważ 
nie dyurnumponlżej jednego zł. pobierają. Otóż 
obecnie, jak  mó vią, pob.ory dyurnistów  t e j  
k a t e g o r j i  mąją być podwyższone] nato­
m iast zaś regulacja ta  płac nie ma dotykać 
owych kategoryj dyurnistów, k tórzy obecnie 
już wyższe pobierają dyurny.
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170 dla Galicji, a 19 dla Bukowiny: 
77 pobiera adjutum 600 złr., 68 pobie­
rają  adjutum 500 złr., a nadto j e 8 t 
58 a u s k u l t a n t ó w  b e z p ł a t n y c h 8).

W okręgu sądu wyższego k r a ­
k o w s k i e g o  liczba systemizowanych 
posad auskultantów wynosi 104, z któ 
rych 40 pobiera roczne adjutum 600 złr., 
39 adjutum 500 złr,, a 25 j e s t  b e z- 
p ł  a t n y c h 4).

W okręgu Namiestnictwa galicyj­
skiego systemi1 owanych jest 132 posad 
praktykantów konceptowych5). Przy c. 
k. Dyrekcji policji we Lwowie są sy- 
stemizowane 3 posady praktykantów kon­
ceptowych (8 koncypistów i 8 komisa-

3) L iczba adjuuków sądów kolegjalnych 
wynosi 72, a powiatowych 198.

4) L iczba adiunktów  sądów kolegjalnych 
wynosi 38, powiatowych 90.

5) Liczba systemizowanych posad koncy­
pistów wynosi tylko 18, a komisarzy powiato­
wych 102.

f to r m a lja  a d m in is tr a c y jn a .
S p ra w y lasowe.

Polityczne icładze powiatowe m ają  we 
wszystkich wypadkach, w  których rozchodzi się
0 pozwolenie na  korczunek zasiągnąó wyczer­
pującej pisemnej op in ii przydzielonego im  te­
chnicznego urzędnika  lasowego o dopuszczal­
ności korczunku ze względów publicznych.

Okólnik ck. N am iestnictwa z dnia 12. 
października 1884 L. 3522 ,

W ładzę polityczne I. instancji udzielają 
częstokroć zezwoleń na korczunki w iększych 
obszarów lasowych, nie zwracając uwagi na 
względy dobra p u b l i c z n e g o ,  k tóre według 
§. 2. ustawy lasowej m ają być przestrzegane 
także w wypadkach, w których przeciw odno­
śnemu orzeczeniu W ładzy powiatowej rekursu  
nie wniesiono, a zezwolenie na korczunek z tego 
powodu dopiero później dojdzie do wiadomości 
W ładz krajowych. W ładze te  muszą uchylać 
orzeczenia I. instancji z urzędu, względnie 
wstrzym ywać lub odbierać udzielone pozwole­
nia przez wzgląd na publiczne dobro. Spo­
strzeżenia te spowodowały ck. M inisterstwo 
rolnictw a do zawezwania ck N am iestnictw a, 
ażeby zaleciło powiatowym władzom politycz­
nym ja k  najściślejsze przestrzeganie p rzep i­
sów 5. 2 ustaw y lasowej oraz rozporządzeń 
m inisterjalnych z 2 sierpnia 1872 L. 7281
1 3 lipca 1873 L. 6953 wydania następu­
jących postanowień specjalnych, których przy 
trak tow anin  próśb o zezwolenie na korczunki 
lasów ściśle trzym ać się n a le ż y :

1) Polityczne W ładze powiatowe m ają 
stosownie do §. 2 rozp minist. z 28. lipca 
1883 Dz. u p N r. 137. we w s z y s t k i c h  
wypadkach, w których rozchodzi się o pozwo­
lenie na korczunek, zasiągnąć wyczerpującej 
p i s e m n e j  o p i n . j i  p r z y d z i e l o n e g o  i m  
t e c h n i c z n e g o  u r z ę d n i k a  l a s o w e g o  o 
d o p u s z c z a l n o ś c i  k o r c z u n k u  z e  
w z g l ę d ó w  p u b l i c z n y c h  i w żadnym r a ­
zie nie poprzestawać na opinji innych rzeczo­
znawców w powyższym kierunku.

rzy). Przy krakowskiej c. k.' Dyrekcji 
policji niema praktykantów koncepto­
wych, lecz tylko 4 koncypistów i 5 ko­
misarzy. W  okręgu c. k. Dyrekcji 
skarbowej we Lwowie (której zakres 
działania rozciąga się tylko na Galicję 
i W . Księstwo Krakowskie, a nie obej­
muje Bukowiny,) było w zeszłym roku 
33 komisarzy skarbowych, 54 koncypl- 
stów skarbowych, 65 praktykantów kon­
ceptowych; a przy administracji podat­
kowej 46 inspektorów podatkowych w 
IX randze. Przy c. k. Prokuratorji skar­
bowej 5. adjunktów, 3 koncypistów i 24 
koncypjentów.

Zestawiwszy powyższe cyfry posad 
urzędniczych, okaże się, iż w Galicji 
dla młodzieży, która ukończyła studia 
prawnicze, a nie poświęca sie karjerze 
adwokackiej i notarjalnej, istnieje dużo 
posad najniższych w służbie rządowej, 
a mało posad konceptowych IX  i X rangi.

Mamy posad auskultantów we wscho­
dniej Galici 170, w zachodniej 104.
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2) Odnośni technicy lasowi adm inistracji 
politycznej przestrzegać mają przy ocenianiu 
dopuszczalności korczunku ze stanow iska dobia 
publicznego nietylko stosunków leśno-gospodar- 
czych, lecz także badać, jak i wpływ pod 
względem klim atycznym i atmosferycznym wy­
w ierać będzie przypuszczalnie projektowany 
korczuuek na stosunki ku ltu ry  krajowej odnoś­
nego kraju  lub okolicy.

W  obydwu kierunkach postępować mają 
technicy lasowi z najw iększą ścisłością.

3) Po nadejściu pisemnej opinji technika 
lasowego orzec ma Władza polityczna powia­
towa w toku instancyj o dopuszczalności kor­
czunku, przestrzegając ścisłe przepisów §. 2 
ustawy lasowej i trzym ając się zasady p rze­
pisanej już w ustępie 2-gim  tego reskryptu  
dla techników lasowych przy udzielaniu opinji, 
że przy ocenie dopuszczalności korcznnków ze 
względów publicznych mają być brane pod roz­
wagę i podane dokładnemu ocenieniu nietylko 
sku tk i i wpływy korcznnków pod względem 
stosunków leśno gospodarskich, lecz tar.że 
i co do ogóluych stosunków ku ltu ry  krajowej.

4) O każdem zezwoleniu na korcznnek ma 
powiatowa W ładza polityczna, wydając odnośne 
orzeczenie, donieść równocześnie W ładzy k r a ­
jowej.

O tern zawiadamia się c. k Starostwo 
z mocy reskryptu  ck. M inisterstw a rolnictwa 
z dnia 17. września 1884 L. 11752 do za­
stosowania się z tern, że w razie, jeżeli się 
rozchodzi o korczunek większego obszaru la ­
sowego, należy jak dotąd p r z e d  d o r ę c z e ­
n i e m  stronom orzeczeń przedkładać je 
c. k. Nam iestnictwu wraz z aktam i docho­
dzenia.

W ładze 'polityczne są obowiązane czuwać 
nad  praw id łow ą gospodarką lasów i przeciw  
wszelkim  przekroczeniom  ustaw y lasowej stoso­
wać scisle p rzep isy  tej ustawy.

Okólnik ck. N am iestnictw a z dnia 14. lu 
tego 1885 1. 61561/84. Ck. M inisterstwo rol­
nictw a dostrzegło ze sprawozdań rocznych ck. 
Inspektoratu  lasowego o stan ie gospodarstwa 
lasowego w Galicji, że gospodarka z tutejszym i 
lasam i je s t przeważnie wadliwą, a mianowicie,

posad praktykantów Namiestnictwa 132, 
prakt. konceptowych polic. 3, i kon 
cypjentów skarbowych 89; ogółem 498. 
Liczba ta  dość wielka w porównaniu 
z liczbą posad X i IX rangi, a ponie­
waż awans w X i IX randze jest po­
wolny, przeto młodzież zajmująca naj­
niższy szczebel w służbie rządowej, dłu­
go musi czekać na osiągnięcie wyższej 
posady.

Do 498 urzędników konceptowych 
doliczyć należy:

96 praktykantów sądowych \
139 koncypjentów adwokackich }
147 koncypjentów notarjalnych j 

i — 82 praktykantów sądowych l a . -  
93 koncypjentów adwokackich j>
71 kandydatów notarjatu J 
14 praktykant, przy Magistra­

tach we Lwowie i Krakowie,
a otrzymamy 1140, wyraźnie t y ­

s i ą c  s t o  c z t e r d z i e ś c i  osób, roz­
poczynających karjerę prawniczą w

iż przez zupełne wyrebanie drzewostanu w ni- 
skiem poloźeoiu K arp a t znikła jodła i została 
w stuczny sposób zastąpioną przez sosnę. Do­
świadczenie pouczyło wprawdzie, iż w tych 
położeniach sosna bardzo szybko rośnie, lecz 
że staje się bardzo prędko murzową (roth- 
faul) i rzadko tylko zapewnia te korzyści, 
których dostarczyć by powinna, ze względu 
na małą różnicę cen pomiędzy drzewem sosno- 
wem i jodłowem. Okazuje się przeto bardzo 
pożądanem, aby ustanowieni przy władzach 
adm inistracyjnych technicy lasowi zw rócili 
swą uwagę na tę zmianę gatunków drzew a 
i aby o ile możności powstrzymali dalsze wy­
niszczenie jodły przez odpowiednie pouczenie 
właścicieli lasów i służby lasowej. W zywa się 
przeto c. k Starostw o w skutek resk ryp tu  ck. 
M inisterstw a rolnictwa z 23 w rześnia 1884 1. 
9669, aby pomne tylekrotnie i przy każdej 
sposobności ponawianych rozporządzeń ck. Na­
m iestnictw a. z największą troskliwością czu 
wało nad stanem  gospodarstwa lasowego 
w swoim powiecie i przeciw wszelkim p rze­
kroczeniom ustaw y lasowej stosowało ściśle 
przepisy tej ustawy.

P rak ty k a  adm inistracyjna.
Orzeczenia ministerjalne.

W ładze skarbowe nie są upraw nione do 
przedsiębrania ogólnych rewizyj u  stron dla  
w ykrycia ewentualnych przekroczeń należyto- 
ściowych (D o §. 59. ust. o należ.).

W iadom o, że pow iatow e d y rek c je  s k a r ­
bow e n a k a z u ją  o rg an o m  swoim p rz e d s ię b ra ć  
od cz asu  do cz asu  u to w a rz y s tw  za lic zk o ­
w ych i in n y c h  in s ty tu c y j, jak. te ż  u kupców  
i in n y c h  osób p ry w a tn y c h , rew iz je  w eksli 
i  in nych  dok u m en tó w  d la  p rze k o n a n ia  s ię , 
czy ta k o w e  s ą  n ależycie  o stem plow ane. Do 
ta k ic h  je d n a k  ogó lnych  rew izy j w ładze  
sk a rb o w e  n ie  są  up raw n ione .

D y re k c ja  k a s y  za liczkow ej w  O łom uńca 
sp rz e c iw iła  s ię  p rze d s ięw z ięc iu  ta k ie j r e ­
w izji i z a ż ą d a ła  u rzędow ego  polecenia,

Galicji. W roku szkolnym 1884j/5 
przeszło 400 uczniów zapisało się 
na wydział prawa w KraKOwie, po­
dobnież na uniwersytecie lwowskim 
liczba słuchaczów praw a bardzo jesi 
znaczną; nadto nadmienić wypada, 
że co roku niemała liczba młodzieży z 
Galicji uczęszcza na wydziały prawa 
w uniwersytetach krajów austrjackich, 
a po skończeniu tamże studjów szuka 
karjery w kraju rodzinnym. Naodwrót 
bardzo małą jest w Galicji liczba tych 
młodiieńców, którzy szukają Karjery 
prawniczej w innych prowincjach.

W obec tak ogromnej liczby posad 
bezpłatnych lub źle płatnych i w obec 
powolności awansu z jednej strony, a 
zwiększającej się liczby słuchaczów pra­
wa z drugiej strony, zachodzi i stotnie 
obawa o przyszłość naszej młodzieży.

W  pierwszej liuji nasuwa się myśl, iż 
ludzi tych czeka bieda pod względem ma- 
terjalnym. W  drugiej linji dały się sły­
szeć obawy pod względem niezawisłości

które też powiatowa dyrekcja skarbu w Oło­
muńcu d. 5. maja 1884 r. doi. 6065 wydała. 
Kasa zaliczkowa założyła przeciw temu 
rekurs, w którym zaznaczyła, że władzom 
skarbowym wolno tylko według §. 96 ust. 
o należ, domagać się przedłożenia sobie 
dokumentów dokładnie oznaczonych, że 
jednak nie mają prawa do ogóluych przeszu­
kiwań dla wykryciu przekroczeń należy- 
tościowych.

Morawska c. k. kraj. dyrekcja skarbu 
rekurs ten przedłożyła ministerstwa skarbu, 
które doń się. przychyliło i zarządziło, by 
na przyszłość nie przedsiębrauo rewizyj 
u kasy zalicz, w Ołomuńcu.

(Orzecz. min. sk. z 25. styczuia 1885 r. 
1. 656).

Z asa dy orzeczeń w ła d z centralnych.

Orzeczenie T iy h u n a łu  państw a.
96. [Do art. V I. państw , ust. zas. z 21. 

grudnia 1867 r  N. 142 dz. pr. p.]. Ż alący 
się upatryw ał w zarządzeniu adm inistracyjnej 
w ładzy, wydalającem go z gminy K ., narusze­
nie swego praw a dowolnego wyboru miejsca 
swego zam ieszkania i swej siedziby, ponieważ 
w K  połowę domu posiada, zatem  je s t uczestni-

i nieskazitelności stanu urzędniczego, a 
mianowicie sędziowskiego 6), zmuszonego 
walczyć z biedą i lichwą. W trzecim 1 
rzędzie istnieje obawa, że ta  część mło­
dzieży uniwersyteckiej, która się zatru­
dnia zajęciami pobocznemi (po większej 
części w celu uzyskania środków do ży­
cia) lub z innych powodów nic uczę­
szcza pilnie na wykłady i nie oddaje 
się studjom z należytym zapałem i z po­
żądaną gruntownością, wstępując w sze­
regi urzędników, adwokatów, notarjuszy 
itd., wniesie mały zasób wiedzy i jeszcze 
mniejsze zamiłowanie nauki, a zniechę­
cona widokami ciężkiej pracy i smutnej 
przyszłości materjalnej, spełniać będzie 
obowiązki stanu z dnia na dzień. Po­
ziom moralny i umysłowy prawniklfc, 
a zwłaszcza stanu urzędniczego, obni-

6) Gzas z dnia 16 maja 1884 r. i a r ty ­
kuł p. t. „ńuskultanci sądowi, “ przedrukow any
z Gazety N addniestrzańskiej w numerze 13 
pisma U rzędnik i  P raw n ik  z r. ] 88*.

Ajenci handlow i nie są upraw nieni do 
pośredniczenia w  pożyczkach pieniężnych.

Minist. spraw wewu. potwierdziło wy­
dany przez niższe instancje przeciw agen­
towi handl. zakaz pośredniczenia w po­
życzkach pieniężnych, ponieważ lekurujący 
wskutek nastąpionego według ust. przemysł, 
zgłoszenia sięjako ajent handlowy, do pośre­
dniczenia w interesach prywatnych w in­
nych sprawach aniżeli handlowych w myśl 
art. V. f. ces. pat. z 20. grudnia 1859 r. 
Nr. 227. Dz. pr. p. nie jest uprawnio­
nym zaś czynność pośredniczenia w po­
życzkach pieniężnych według art. 271 i 272 
kod. handl. nie jest czynnością handlową.

(Orzecz. min. spr. wewn. z 6. kwietnia 
1885 r. 1. 1500).
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kiem gminy K., wydalenie zaś praw nie tylko 
pizeciwko obcym je s t dopuszczalne. Jednakże 
orzeczenia władzy adm inistracyjnej, będące bez­
pośrednim przedmiotem zażalenia, są ty lko w y­
konaniem wydalenia, przeciw żalącemu się już 
w latach 1882 i 1888 prawomocnie zarządzo­
nego. W tym  zaś czasie niebył on jeszcze 
uczestnikiem gminy K  , gdy wspomnianą n ie­
ruchomość dopiero 17 kw ietn ia 1883 r. nabył, 
a prawnosć wydalenia przeciw niemu w latach 
1882 i 1888 zaiządzonego z natury rzeczy 
ty lko  według tych okoliczności faktycznych 
może być ocenioną, które istn iały  w czasie, 
gdy te zarządzenia wydano, nie zaś według 
takich, które dopiero później zaszły. —  (Orz. 
Tryb. pań. z 20. kw ietn ia 1885 r. 1. 76).

97. [Do a r t. X I I I  pow. ust. z a s ] ,  Jeżeli 
dyscyplinarne postępowanie przeciw urzędnikowi 
na wykonaniu władzy sędziowskiej przez w ła­
ściwą władzę dyscyplinarną polega, wówczas 
niewłaściwość Trybunału państwa sama przez 
się wypływa z zakresu działania, jemu u sta ­
wami zasadniczemi państw a przydzielonego. 
Albowiem Tryb. pań. wtenpzas tylko je st po­
wołanym do orzekania o zażaleniu obywateli 
panstwa na naruszenie praw  politycznych im 
konstytucyjnie przyznanych, gdy spraw a w p rze­
pisanej przez ustawę drodze administracyjnej 
je s t wytoczoną. Jeżeli się zaś postawimy na 
stanowisku praw  władzy służbowej państwa, 
wówczas nie rozchodzi się o polityczne prawa 
obywatela państwa jako  takiego, lecz o stosu­
nek wynikający ze służbowego obowiązku urzę 
dnika pańtswowego. więc nie o a k t władzy rzą 
dowej, lecz o wykonanie władzy służbowej 
państw a, jak  też powołane orzeczenie dyscypli­
narne przeciw żalącemu się nie w przymiocie 
jego jako obywatela państw a, lecz w owym 
jako  urzędnika państwowego wydanem zostało. 
T rybunał państwa nie je s t przeto także wła 
śeiwym do orzekania o kolizjach zachodzących 
między wykonaniem powszechnych praw  oby­
w ateli państw a a pełnieniem specjalnych ooo- 
wiązków służbowych urzędnika państwowego. 
(Orz. Tryb. pań. z 23. kw ietn ia 1885 roku 
1. 82).

[Do a rt. I I .  a. państw , ust zas. z 21. 
grudnia 1867 r. N. 143 Dz. pr. p ]. Jeżeli

uprawniony i zobowiązany nie zgadzają się 
mięśLy sobą pod względem sposobu wykonania 
służebnictwa leśnego, k tóre samo nie je s t za- 
przeczonem, wówczas według ostatniego ustępu 
§. 9. ust. las. decyzja w tym  względzie w ła­
dzom politycznym przysłużą. — (Orz. Tryb. 
pań. z 21. kw ietnia 1885 r. 1. 78).

99. [Do a rt. I I I .  a. pow. ust. zas.]. A. 
wywodzi swą pretensję prawną wyłącznie z za­
rządzeń W ydziału krajowego, mocą których 
polecono m r sprawowanie pewnych czynności 
adm inistr. gminy C. jako deleg. komisarzowi 
W ydziału kraj i na czas tej misji miesięczną 
płacę 100 ziji z kasy komunalnej gm. C. mu 
zapewniono, k tó ra  to delegacja później odpadła, 
skutkiem  czego formalnie g t  uwolniono i pobór 
powyższy zamknięto. Te adm inistr. zarządzenia 
władzy admin. w żadnym razie nie stanowią 
ty tu ra  praw a publ , czy to. gdyby w nich upa­
tryw ać chciano umowne lub prywatno-prawne 
zapewnienie dla A miesięcznej płacy po 100 zh . 
także po za czas jego uwolnienia od służby 
nastąpionego przed zupełnem ukończeniem re ­
gulacji zarządu w gminie C., czy też, jak  się 
na to skarżony W ydział kraj. zapatruje, za rzą­
dzenie administ. wydane przez W ydział kraj. 
jako autonomiczną krajow ą władzę adm inistra­
cyjną. Ani w jednym, ani też w drugim w y­
padku Tryb. pań. nie może uznać się w łaści­
wym do wydania orzeczenia. — (Orz. Tryb. 
pań. z 21. kw ietnia 1885 r  1. 79).

100. [Do a r t  o stow arz. z 15. listopada 
1867 r. N. 134 Dz. pr. p.). Okoliczność, iż 
stowarzyszeniom na mocy statutów  służy prawo, 
używania swej chorągwi, niczego nie zmienia 
w obowiązku stow arz. poddania się pod w zglę­
dem publicznego jej używania zarządzeniom, 
jak ie  władza bezpieczeństwa w in teresie publi 
cznego poiządku i spokoju wydać uzna za ko 
nieczne. Zaskarżone zarządzenie, by chorągiew 
stow arzyszenia tylko za poprzedniem od wy­
padku do wypadku wydać się mającem pozwo 
leniem dyrekcji policji publicznie w ystawiano, 
nie narusza ani istn ienia stowarzyszenia, ani 
też  zakresu czynności jemu przysługującego. —  
(Orz. Tryb. pań. z 25. kw ietnia 1885 roku 
1. 86 i 8 7 ) . ___________

dzież do osiągnięcia pewnej wyżyny n a ­
ukowej i umysłowej. — Potych ogólnych 
uwagach przystąpię teraz do szcze­
gółów.

Najwięcej piekącą sprawą jest p o ­
l e p s z e n i e  b y t u  p r a k t y k a n t ó w  
s ą d o w y c h ,  s k a r b o w y c h  i a d m i ­
n i s t r a c y j n y c h ,  j a k o t e ż  a u s k u i -  
t a n t ó w  p ł a t n y c h  i b e z p ł a t n y c h .

Ten punkt rozbieranym był niedawno 
we Lwowie, i wypada tu przypomnieć 
petycję wystosowaną w ostatnich cza­
sach przez koła interesowane do parla­
mentu, która to petycja na gorące po­
parcie delegacji naszej zasługuje. Spra­
wiedliwość wymaga, aby praktyka do 
czasu służby liczoną była. Posady aus- 
kultantów bezpłatnych powinny być znie­
sione. Praktykant sądowy lub auskultant, 
który złożył egzamin sędziowski, tożsa 
mo praktykanci skarbowi iub admini­
stracyjni którzy złożył’ egzamm skarbo­
wy, a względnie administracyjny, po­
winni być mianowani urzędnikami X I

S P R A W Y  K O L E J O W E .

Zniżenie ceny jazdy na kolejach 
dla urzędników.

Z ogłoszeń dzienników dowiadujemy 
się, że p. Minister handlu upoważnił gene­
ralną Dyrekcję kolei s k a r b o w y c h ,  aby 
normy rozporządzenia, wydanego mimonej 
jesieni w kwestji obniżenia dla urzędników 
p a ń s t w o w y c h  ceu jazdy na linjacn 
skarbowych do p o ł o w y ,  w tym duchu 
obecnie rozszerzono, iż odtąd same władze 
wystawiać mogą dla funkcjonarjuszów swo­
ich legitymacje, uprawniające do używania 
jazdy z a  p o ł o w ę  c e n y .  k a ż d y m  po­
c i ą g i e m  i k a ż d ą  k l a s ą  w a g o n ó w .  
Legitymacje rzeczone mogą również opie­
wać na przeciąg jednego roku

Skutkiem tego rozporządzenia ministe- 
rjalnego urzędnicy p a ń s t w o w i  otrzymują 
to samo prawo, jakiego ck, oficerowie za­
żywają na w s z y s t k i c h  kolejach austry- 
jackich (od lat 7), a mianowicie prawo jazdy 
za połowę ceny.

W numerze 22. naszego pisma z r. 
1884 udawaliśmy się w imieniu urzędników 
wszelkich zawodów z prośbą do Szanownych 
Towarzystw kolei Karola Ludwika i Czer- 
nowieckiej, aby zniżyły cenę jazdy na swoich 
linjach dla urzędników p a ń s t w o w y c h  
i a u t o n o m i c z n y c h  o połowę i wyka­
zaliśmy, iż rzeczone Towarzystwa nie po­
niosą uszczerbku w dochodach w razie przy­
znania takiego zniżenia, a nadto Dyrekcje 
nie będą potrzebowały ze stratą  czasu 
odczytywać i załatwiać tyle podań o zni­
żenie ceny.

Obecnie ponawiamy też naszą prośbę 
i nie wątpimy, iż niebawem wszyscy urzę­
dnicy tak  państwowi jak  też autonomiczni 
zostaną w tym względzie z cb. oficerami 
zrównani, jako pewu.e zasługujący przy­
najmniej na takie uwzględnienie, jakie ck. 
oficerom dawno przyznano. Również mamy 
niepłonną nadzieję, iż uzyskanie zniżenia

rangi, z pensją tejże randze odpowie­
dnią. Takie postanowienie zachęcałoby 
młodzież do nauki, do składania egza­
minów i przysporzyłoby państwu cały 
zastęp młodych i gorliwych urzędników, 
którymby można więcej samodzielny za­
kres działania poruczyć 7). (W szak au- 
skultantom, którzy złożyli egzamin sę­
dziowski, poruczany bywa wymiar spra­
wiedliwości). W  ten sposób szybszy a- 
wans zaraz na pierwszym szczeblu po­
sad rządowych byłby zawisłym od gor­
liwości w służbie i nauce, okazanej zło­
żeniem egzaminu ostatecznego i rodza­
jem- służby, byłby nagrodą zasłużoną.

C. d. n.

') W ykaz liczebny kandydatów, którzy 
złożyli w 1883 rokn egzamin sędziowski, adwo­
kacki lab notarjalny, obacz w nr. 102 pisma
Gericktszeitung z r  1884.

żyłby się w takim razie z uszczerbkiem 
dla dobra narodu i kraju.

Są to zaiste ważne obawy i dziwić 
się nie można, że kwestja po wyż poru­
szona zajmuje wiele umysłów. Zasługuje 
ona na bliższy rozbiór.

Obawy o przyszłość młodzieży pod 
względem materjalnym mogą być uza­
sadnione tylko na ten wypadek, jeżeliby 
rząd i kraj nie poczynił kroków ku za­
pobieżeniu grożącemu złemu. Z pole­
pszeniem bytu materjalnego młodzieży 

j»rawniczej znikną obawy o obniżenie 
poziomu moralnego i o niezawisłość sta­
nu urzędniczego; zresztą obawy te zale­
żą w znacznej części od osobistości, a 
znając młodzież naszą, poświadczyć mo­
gę, iż jednostki nie mające hartu duszy, 
jednostki bez charakteru, są rzadkością, 
—  większość przeważna zdolną jest do 
wytrwania nieskazitelnego na drodze u 
czeiwej, mimo przeciwności życia'. W re­
szcie są środki mogące rozniecić zapał 
do nauki, a przynajmniej zachęcić mło-
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bidzie w sposoo na kolejach państwowych 
praktykowany ułatwione i na w s z y s t k i e  
pociągi i klasy rozszerzone.

S T O W A R Z Y S Z E N I A .
P ie rw sze  ogólne S to w a rz. urz. a. w . 

m onarchji. W  dziale ubezpieczeń życiowych 
w miesiącu czerwcu r. b. weszło 596 wnio­
s k i  w asekur, na 540.700 zlr. kapitału i 
1600 zlr. rent; zawarto 456 umów asek. 
na 444.y00 złr. kapitału i 1540 złr. rent. -  
Ogólny stan ubezpieczeń przedstawiał z 
końcem czerwca 45.923 polic na 44,426.400 
zł. kapitału i 145.700 zł rent. — W skutek 
zaszłych wypadków śmierci w rokn bież. 
po koniec czerwca zapadło 348 umów na 
360.400 zlr. kapitału, od czasu zas dziaial 
ności stowarzyszenia, 5,220.000 zł. — Suma 
premij przypadłych w czerwcu do wpłaty 
wynosiła 88.330 złr.

W alne Zgrom adzenie T o w a rz y s tw a  oszczę­
dności i kredytu urzędników  i słuzD y kolei 

K arola Ludw ika.
(Dokończenie.)

Koszta zarządu w kwocie 852 zł. 61 ct. 
w. a. rozdzielają się jak  następuje : urzędnik
pomocniczy 240 zł., czynsz za binro wraz 
z opałem, oświetleniem i usługą 200 z ł , po­
datek  233 zł. 20 ct., w ydatki kancelaryjne, 
koszta walnego zgromadzenia, druki, in tro li­
gator, prenum eraty na fachowe czasopisma 
i t. d. 179 zt. 41 ct., są więc pomimo zwię­
kszonego obrotu o 500 zł. 60 ct. mniejsze, niż 
w roku 1883.

Spraw bieżących załatwiono w ciąaru roku 
1884 razem 2969.

Z  ważniejszych wydarzeń rokn ubiegłego 
zaznaczyć wypada przedew szystkiem  zarządze­
nie c k. adm inistracji podatków, by procenta 
wypłacane członkom od wkładek oszczędności 
ulegały także uiszczeniu podatku dochodowego. 
Podatek  ten wynosiłby kwotę około 1200 zł. 
P rzeciw  temu zarządzeniu jako nienzasadnio 
nemu w patencie z dnia 27. grudnia 1880 
wniesiono rekurs, k tóry  wprawdzie nie je s t 
dotąd załatwiony, jednakże w obec trak tu jącej 
się w Radzie państwa odnośnej ustawy, można 
się spodziewać, iż do zapłacenia tego podatku 
nie przyjdzie.

W  ostatnich miesiącach ubiegłego roku 
ustąpiło 16 członków, w skutek przejścia do 
służby c. k kolei państwowych. D yrekcja s ta ­
ra ła  się ubezpieczyć spłatę długów tych człon­
ków i w ciągu już roku bieżącego doprowa­
dziła do tego, że wszyscy owi panowie, z wy 
jątk iem  jednego, k tóry  zalegał z długiem 115 zł, 
a na którego wniesiono na razie skargę do c k 
D yrekcji kolei państwowych, opłacają regularnie 
przypadające raty.

Poczem odczytał p. M otylewski spra­
wozdanie komisji rewizyjnej, przedstaw iające 
zupełnie zadowalające czynności Dyrekcji, wraz 
z wnioskiem o udzielenie absolutoijum Radzie 
nadzorczej jak  i Dyrekcji z ich czynności za 
rok 1884, który to wniosek po krótkiej dy­
skusji jednogłośnie przyjęto.

Poczem walne zgromadzenie zatwierdziło 
na wniosek Rady nadzorczej wybór p. Józefa 
Luxa na dyrektora, p. F ranciszka Patelskiego 
na zastępcę, p. W ładysława L eitnera na kontro- 
lora, p. Karola B itnera na zastępcę kontroiora, 
p. Antoniegu F ilew icza na kasjera, a p. Tytnsa 
Kauckiego na zastępcę kasjera.

Ponieważ p. F ranciszek P a te lsk i wyboru 
nie przyjął, zaś p. Mieczysław F rank , propo­
nowany w to miejsce przez Radę nadzorczą od 
wyboru się uchylił, przeto Rada nadzorcza po 
krótkiej naradzie zaproponowała na zastępcę 
dyrektora p. Leona Soleckiego, k tó ra  to pro­
pozycja przez walne zgromadzśnie zatw ierdzoną 
została.

Z  porządku nastąpiły uzupełniające wybory 
na trzech członków Rady nadzorczej i dwóch 
zastępców, z powodu, że dotychczasowy zastępca 
członka Rady, p. Leon Solecki, wybrany do 
Dyrekcji, ustępuję tem samem z grona Rady.

Na członków Rady otrzymali na 42 gło­
sujących : P. G ottw ald W ładysław głosów 26, 
p. Miecik Stanisław  głosów 29, p. P ate lsk i 
Franciszek głosów 26.

Na zastępców członków Rady w ybrani przy 
powtórnem głosowaniu na 36 głosujących p. 
F rank  Mieczysław 33 głosami, p. K oturba 
Józef 30 glosami.

P rzy  następującym z porządku wyborze 
członków komisji rewizyjnej wybrany w p ierw - 
szera głosowaniu na 41 głosujących p. Marie 
Franciszek 21 głosami, a przy powtórnem g lo ­
sowaniu na 34 głosujących p. Hornik Józef 
18 głosami.

Z porządku dziennego odczytał p. Moty­
lewski wniosek Lady nadzorczej co do rozdziału 
uzystego zysku z r. 1884.

Z przeniesienia za rok 1883 58 zł. 47 ct., 
Zysk w bilansie wykazany 6391 zł. 53 ct., 
Razem 6450 zł

W alne Zgromadzenie uchwali: 1. ‘/10 część 
do funduszu rezerwowego (§. 29 s ta tn tu ) 639 
zł. 15 ct. 2. 7%  dywidendy oa udziałów, 1 °/0 
czyni 556 zł. 70 ct. więc 7°/„ 3869 zł. 90 ct. 
4. Rem uneracja funkcjonariuszom, m ianow icie: 
a) dyrektorowi 400 zł. b) kontrotorow? 400 zł 
c) kasjerowi 300 zł. d) rewidentom 100 zł. 
e) za przeprowadzenie miesięcznych konsygnacyj 
60 zł. / )  woźoemn 80 zł. Razem 1340 zł.
4. D atek  na powodzią dotkniętych 50 zł.
5. S tra ta  po zmarłym członku E . Sopuchn 
11 zł. 19 ct. 6. Jako  fundusz dyspozycyjny 
do rozporządzenia Radzie nadzorczej na zapo­
mogi dla członków i tychże rodzin 150 zł 
7. Do przeniesienia na dochód rokn 1885 
362 zł. 76 ct. Razem 6450 zł.

W nioski te przyjęto 19 głosami przeciw  16.
Nastąpiło sprawozdanie R ady nadzorczej 

z zarządu funduszu stypendyjnego, z którego 
w roku 1884 5 udzielono stypendjum w kwocie 
50 zł. Henrykowi Smulikowskiemu sierocie 
po członku Tow arzystwa, uczniowi pierwszej 
klasy szkoły na dworcu koiei K arola Ludwika, 
k tóry  przez dyrekcję tejże szkoły na pierwszem 
miejscu polecony został. Sprawozdanie to przy 
jęto bez dyskusji do wiadomości Poczem p. 
H auser odczytał projekt aktu  fundacyjnego, 
nłożony przez komisję w tym celn z łona Rady 
nadzorczej wydelegowaną, składającą się z pp. 
Grottwalda, H ausera i Soleckiego. A kt ten u- 
łożony został na podstawie uchwał, powziętych 
na walnem zgromadzenia z duia 30. marca 
1884, z tą jedynie zmianą, iż od roku przy­
szłego prawo do otrzym ania tego stypeudjnm 
będą mieli uczniowie, którzy  po ukończenia 
szkoły ludowej na dworcu kolei K arola L u ­
dwika, zam ierzają kształcić się dalej w jednej 
ze szkół przemysłowych w kraju. A k t ten zo­
sta ł w całości bez dyskusji uchwalony

W  końcu przedłożył p. Motylewski imieniem 
Rady nadzorczej następujący wniosek : W alne 
zgromadzenie nie ogranicza na razie ilości 
udziałów, jak ie Każdy członek mieć może na 
rok 1885, umocowuje jednakże Radę nadzorczą

ao ograniczenia ilości tychże, gdyby do tego 
okazała się potrzeba.

W niosek ten bez dyskusji uchwalono, i 
na tern zgromadzenie zamknięto.

Rada nadzorcza zebrawszy się na posie­
dzenie dnia 17. kw ietnia, ukonstytuow ała się, 
w skutek czego zarząd Tow arzystw a na rok 
1885 będzie następujący :

Prezes p. Franciszek Gostkowski, Z a­
stępca prezesa p. Stanisław  Dębiński. S ekre­
ta rz  p. Zygm unt Motylewski. Zastępca sekre­
ta rza  p. Józef Ham pel.

Czionkowie Rady : Pp. G ottw ald W łady­
sław, H ^rnung Franciszek, Miecik S tanisław , 
P ate lsk i F ranciszek, Steczkowski Józef.

Z astępcy : Pp. Ebenberger Maciej, F rank  
Mieczysław. K oturba Józet.

Komisja rewizyjna : Pp. Hornik Józef,
Marie F ianciszek.

Komisja wybrana z łona Rady nadzorczej 
do kontrolowania czynności D yrekcji: Pp. Mo­
tylew ski Zygmnnt, P a te lsk i Eranciszek.

D yrekcja: Pp. Lux Józef dyrektor, So- 
l e c Ki  Leon, zastępca; L eitner W ładysław , 
ko n tro lo r; B itner Karo., zastępca ; Filew icz 
Antoni, kasjer; K aacki Tytns, zastępca.

WIADOMOŚCI POTOCZNE.
Komitet urządzający zjazd ar­

cheologów z wystawą aicheoiogiczną i etno­
graficzną we Lwowie, zawiązawszy rozległe 
stosunki z archeologami w k rają  i po za k ra ­
jem i otrzym awszy dość liczne przychylne od­
powiedzi, obiecujące czynny współudział w roz­
prawach zjazdu, jakoteż od posiadających zbio­
ry lub też pojedyncze okazy zabytków s ta ro ­
żytnych z .naszego  kraju gotowość przesłania 
takowych na wystawę, poczynił wszelkie dotąd 
możliwe kroki przygow.iwoze do ostatecznego 
wykonania myśli powziętej przez ąrono tu te j­
szych archeologów i ustanowił term in zjazdu 
archeologów polskich i ruskich we Lwowie na 
dnie 9, 10 i 11 września 1885 r .  we Lwowie 
W ystaw a archeologiczna i etnograficzna rozpo 
cznie się równocześnie ze zjazdem i ma trw ać 
przez dni 14. — Wobec tej zmiany p ierw ot­
nego postanowienia, według Którego zjazd miał 
się odbyć w lipcu b. r. uznał Komitet za po 
trzebne wystosować zaproszenie do naukowych 
instytucyj i pojedynczych osób, które albo juz 
swój ndział w zjeździe zapowiedzieć raczyły, 
albo po których spodziewać się można że ta ­
kowego nie odmówią. W  odezwie tej zaw iada­
mia kom itet o zmianie term inu zjazdn i upra­
sza, ażeby sz uczestnicy takowego nadesłali 
ty tu ły  swoich wykładów lub sprawozdań prze­
znaczonych dla zjazdu, zaś do 15 sierpnia 1885 
dokładną treść referatów  wraz z ich wynikami 
czyli tezami. — D la w ystawy w ybranj został 
osobny komitet pod przewodnictwem dra W oj­
ciecha hr. Dziednszyckiego i d ra Izydora Sza- 
raniewicza. Kom itet ten wystosował odezwę do 
publiczności a przedewszystkiem  do duchowień­
stwa, w której to odezwie wskazuje rodzaje 
przedmiotów, jak ich  nadesłanie na wystawę 
byłobj pożądanem- zaprasza też  wszystkich któ- 
rzyby przedm ioty w odezwie w skazane posia­
dali, ażeby o tem  kom itet uwiadomili a nastę­
pnie takowe przesłali najpóźniej do dnia 20 
sierpnia 1885 do Lwowa pod adresem; „Komi­
te t w ystawy archeologicznej i etnograficznej 
we Lwowie, na ręce radcy M agistratu p K arola 
W idm ana“.
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Niewinnie skazany. W  Gdańsku zm arł 
niedawno były kupiec Blum, którego w życiu 
los ua ciężką próbę w ystaw ił, t r z y  wielkim 
pożarze szpicbrza w kw ietniu 1849 w Gdańsku, 
padło podejrzenie, iż je s t sprawcą tego pożaru. 
N a mocy zeznań dwóch robotników skazany 
został Blum na 20 la t ciężkiego więzienia. 
Po 11 latach w ykazała się jego niewinność. 
Wyśledzono bowiem, że sprawcą pożaru był 
w łaśnie jeden z owych robotników. Podczas 
jedenasto-letniego pobytu nieszczęśliwego w 
więzieniu, pomarli krew ni jego, inni zm artw ię 
ni dostali pomieszanie zmysłów. O statecznie 
ulitow ali się nad Blumem inni kupcy i wy­
sta ra li mu się o miejsce buchaltera w brow a­
rze, na którem  stanowisku aż do śmierci po­
został.

Matuzalem. Pod Łodzią, we wsi Chojny, 
m ieszka W alery  Zarobnik, który, ja k  stw ierdza 
jego m etryka, liczy obecnie 107 la t. M atuza­
lem ten ma już p ią tą  żonę i je s t ojcem licznych 
dzieci W ygląda czerstw o i pracuje w jednej 
z fabryk. S tu letn i ten sta rzec  posiada dotąd 
w szystkie zęby. —  W  przytulisku starców zaś 
tow arzystw a dobroczynności w W arszaw ie , 
um arł w tych dniach niejaki P io tr  Rondio, 
niedawno do zakładu tego przyjęty, k tó ry  li­
czył 103 la t.

Sto milionów. Sądy paryskie zajęte są 
od kilku tygodni dziwnem ukryciem stu  milio­
nów franków, które wyszło na jaw  z powodu 
zaszłej przed rokiem śmierci 94-letniego pod­
ówczas księcia Stourdzy, ożenionego powtórnie 
z księżniczką Vogorides. K siążę posiadał m a­
ją tek  szacowany na 300 milionów fran. Spadko­
biercy jednak  po śmierci drugiej żony, zm arłej 
przed kilku miesiącami, znaleźli tylko około 
200 milionów fr. Ś leditw o sądowe w ykryło 
tymczasem, iż zgrzybiały  książę na k ilk a  dni 
przed śmiercią złożył około 300  mil. fr. w 
konsolach angielskich. Gdzie się więc podziało 
95 do 97 mil. f r , łam ią sobie głowę zarówno 
spadkobiercy jak  i w ładze sądowe.

Przyjaciółka zwierząt i ludzi. Z 
Nowego Jo rk u  piszą : „O tty lia  Assing, siostra 
znanej au torki Ludmiły Assing, k tó ra  do r. 
1882 ży ła  w Hoboeken, a w sierpniu z. r. w 
P ary żu  życie sobie odebrała, zrobiła przed 
13 laty  testam ent. Testam ent ten otworzono 
niedawno i znaleziono w nim legat kwoty 
2 0  000  dolarów, ulokowanej w walorach pro­
centowych na rzecz nowojorskiego tow arzystw a 
ochrony zw ierząt. J e s t  jednak zarazem  kodycyl 
przeznaczający procenta od sumy 10.000 dola 
rów na dożywotnią ren tę dla niejakiego F erd y ­
nanda Douglassa w "Waszyngtonie, jako w yraz 
uznania zm arłej za jego wystąpienie w kw esiji 
emancypacji niewolników.

Kot i orzeł. W  A npeim at zdziwili się 
przechodnie niepospolicie, usłyszawszy niespo­
dziewanie pisk z wyżyn powietrznich, zkąd 
zwykle dochodzi tylko głos ptaków. Spojrzawszy 
w górę ujrzeli orła unoszącego w szponach 
ogromnego kota. K ot bronił się tak  zawzięcie, 
że orzeł nie mogąc go utrzym ać w powietrzu, 
spuścił się na ziemię. Tymczasem jeden z 
m ieszkańców nadbiegł ze strzelbą i zranił 
orła, k tóry  też zaraz  opuścił zdobycz i odda­
lił się ociężałym lotem. Kot jednak przebity 
b y ł praw ie na wskróś pazuram i p taka i zgi 
nął w k ilka  godzin.

Mały satrapa. "W Monachium toczyła 
się dnia 6 lipca przed okręgowym sądem woj­
skowym spraw a przeciw sierżantowi Karolowi 
Sauer, o poniewierkę żołnierzy. Zarzucono m u : 
1) że dnia 24 gruduia r  z. szeregowca pe­

wnego tak  mocno w tw arz uderzył, iż mu pękł 
bębenek w uchu, a lekarz lazaretow y po kilku 
tygodniach kuracji m usiał go jako nieuleczal­
nego wypuścić z lazare tu . 2) Że szeregowca 
Izydora G iegera przy m ustrze paznokciami tak 
podrapał po tw arzy, że całą pokrwaw ił i 
oprócz tego cztery razy go silnie uderzył.
3) Szeregowca H ein tra  więcej niż 10 razy  z 
całej siły policzkował. 4) T ak  samo postępo­
wał codziennnie z żołnierzami Fuchsem i F ra n ­
kiem. 5) Szeregowca G iinstlera uderzył tak  
zapalczywie w tw arz, że dolna jegó w arga 
spuchła i k rw ią zaszła. 6) Tego samego prze­
stępstw a dopuścił się przeciw  szeregowcowi 
Prollerowi. Sauer uczył 12 rekrutów  i po­
niewierał tylko 9 uboższych, a z 3 m ajętniej­
szymi zupełnie inaczej się obchodził. W y stą ­
piło przeciw niemu 21 świadków i przyzwano 
znawcę. G efreiter D ietz zeznawał, że oskarżony 
w ielokrotnie żołnierzy uderzał pięścią w brzuch, 
mówiąc: „ jest mi to obojętnem, choćbyś m iał 
i rup tu ry  dostać! “ Sauera skazano na 5 mie­
sięcy więzienia- D egradacji nie zawyrokowano, 
ponieważ kap itan  wystawił mu ja k  najlepsze 
świadectwo.

U £.

WIADOMOŚCI UBZĘDOWE.
(Z wz§d. „Gaz. li.“ po dzień 20. Lipca 1885 i.)

Opróżnione posady : K ancelisty  P ro- 
kurato rji skarb, we Lwowie ew entualnie w 
je j E kspozytnrze w K rakow ie, podania do 
P rokuratorji skarb , we Lwowie do 5 sierpnia 
r. b. (155). —  Zarządcy cłow. przy główn. 
urzędzie cłow. w Szczakowej lub starszego 
oficjała cłowego, ewentualnie kontrolora lub 
oficjała cłow., albo wreszcie asysten ta cłow., 
podania do powiat. D yrekcji skarb w K rako­
wie do 3 sierpnia r. To. (155) —  1. K ontro­
lora przy główn. kasie poczt, we Lwowie, 2. 
ekspedjenta przy urzędzie poczt, w Karali; 
rówce w pow. SKałackim, podania co do pierw ­
szej do 27 lipca r. b., zaś co do drugiej do 5 
sierpnia r. b. do D yrekcji poczt, i telegraf, 
we Lwowie (155). —  Sędziego pow. w No- 
wemsiole, podania do Prezydjum  sądu obw. w 
Tarnopolu do 5 sierpnia r. b. (155). — Ekspe- 
d jen tów : przy  poczt, w Gdowie w pow. W ie­
lickim, przy nowo otworzyć się mającym u rzę­
dzie poczt, w Jastrząb icy  w pow. Sokalskim 
i przy nuwo otworzyć się mającym urzędzie 
poczt, na dworca kolei w Stróżu w pow. 
Grybowskim, podania do D yrekcji poczt, i te ­
legraf. we Lwowie do 8. sierpnia r. b. (1 5 7 ) .— 
N otarjusza w Keniach, podania do Izby notar- 
jalnej w K rakow ie do 3 sierpnia r. b. (1 5 1 ).— 
Radcy skarb., sek re tarza  skarb, i dwóch nad­
komisarzy skarb w obrębie gal. k raj. D y ­
rekcji skarb., podania do Prezydjum  k ra j. D y­
rekcji skarb, we Lwowie do 2 sierpnia r. b 
(153), — Starszego radcy rachunk. przy  de- 
partam . rachunk. k ra j. Dyrekcji skarb, we 
Lwowie, podania do Preżydjum  kraj. D yrek­
cji skarb, we Lwowie do 9 sierpnia r. b. (160).

Dr, Leon G e l l e r
wydawca, i redaktor czasopisma:

„ Oesterr. Centralblatt f ilr  die 
juristische Pravcisli, 

Obrońca w  spraw ach karnych,
u trz y m u je  sw e b ió ro  w  W i e d n i u ,  

Ś ró d m ieśc ie  I .  R e n n g a sse . 13 . i J f f i

we Lwowie,
(ulica Dominikańska Nr. 4) 

można nabyć za cenę 80  ct. w. a. dziełko: 

Ustnyą i Ordynacja wyborcza gminna.
Ustawa o obszarach dworskich z r. 1866.

W ydanie czw arte uzupełnione nowelami, 
rozporządzeniami, instrukcjam i o zarządzaniu 
majątkiem  gminnym i zasadami orzeczeń naj­
wyższych w ładz do końca roku 1883, przez 
M ieczysław a A leksandrow icza  c. k. kom isarza 
powiatowego. Zupełne wyczerpanie 3go wyda­
nia tego dziełka przem aw ia za po trzebą i uży­
tecznością nowej edycji.

W ydawnictwo księgarni

G U B R Y N G W I S Z A  1 S CHMI DTA
we L W O W IE :

„D ZIEŁA  ADAM A MICKIEWICZA."
Najtańsze ze w szystkich dotychczasowych  

wydanie stereotypowe  
ułożone w  chronologicznym  porządku w edług wskazówek

Prof. D ra  A  Małeckiego.
Oena 4 tomów zbroszur. 4 złr. 60 ct., w oprawie 

w płótno 5. złr., ze złotym i wyciskami 6 złr. 60 et., 
z przesyłką pocztową o 40 et. więcej.

Należytośe można uiszczać w połowie 2 złr. 
30 ct. przy odbiorze tomu Igo i l ig o , resztę przy 
odbiorze tdmu I llg o  i IYgo.

Oprócz powyższego wydania, znajduje się również 
edycja poprzednia w 6ciu tomach za 10 złr. 80 et., 
w oprawie w płótno angielskie ze złoconym i w yci­
skami 1" złr. 80 et. 1 — 3

d o  « * y c . a

na spłatę ratami

G. Neidlinger
Lwów ul. Kopernika 1. 2.

W łaściciel, wydawca i odpowiedzialny redaktor: Dr. Ignacy Czemeryński. Z drukarni „Gazety Narodowej1*.


